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Schemat relacji dla członka konspiracji

' w “ I. Dane osobowe:
1. Grajewski Edmund, Tadeusz
2. Ur. 1922 lipiec 05, wieś Słup poczta Lidzbark/Wel pow. Działdowo
3. Rodzice: Jan, Agnieszka z/d Szramka, 9 dzieci

Ojciec w latach 1919-34 był współwłaścicielem gospodarstwa rolnego (125ha) we wsi Słup. 
Pizez kilka lat piastował funkcję wójta i sołtysa w gminie Słup. W latach 1934 - 38 dzierżawca 
na gospodarstwie rolnym we wsi Podgórz k/Brodnicy (zał.8).

4. .Aktualny adres: 43-100 Tychy, ul. Budowlanych 26/29 tel. (0-3)127-38-12.

II. Dane środowiskowe;
1. Wykształcenie:
a) Szkoła Podstawowa Słup (4 lata), Lidzbark (1 rok),
b) Państwowe Gimrta^um Męskie w Brodnicy (1934-1939), Mała Matura VI/39,
c) Przysposobienie Wojskowe (PW) w toku nauczania gimnazjalnego 1938-39.

III. Udział w kampanii wrześniowej 1939: 
nie dotyczy.

IV. Krótki życiorys Qkupacyjny(lX/39-XI/42);
Od IX/38 rodzice wynajęli duże mieszkanie czynszowe w Brodnicy. W okresie okupacji 

Matka podnajmowała część mieszkania niemieckim urzędnikom lub pracownikom kolei 
państwowej, zapewniając nieletnim dzieciom (9-tka) minimum egzystencji. Ojciec pracował jako 
robotnik fizyczny na kolei (DR). Ja, jako najstarszy syn w rodzeństwie, ukrywałem się przez kilka 
miesięcy (X/39 -111/40) we wsi Trzcin u krewnych.

Od IV/40 przebywałem u stryja Bronisława Grajewskiego w Lisewie, pracując w jego 
y  gospodarstwie rolnym (18.0 ha) aż do X/41, kiedy to Lisewo objęte zostało masową akcją 

wysiedleń i wywózek. Wtedy też Stryjostwo wraz z maleńkimi dziećmi zostali nocą wywiezieni i 
osadzeni w obozie przejściowym w Potulicach. Tam też zmarło ich roczne dziecko Andrzejek 
Grajewski.

Przez jakiś czas zorganizowałem dla wysiedlonych pomoc żywnościową (rowerem), potem 
wróciłem do Rodziców do Brodnicy (XI/41).

Dzięki dobrej znajomości języka niemieckiego, Matka moja wyrobiła mi pracę w charakterze 
pracownika umysłowego w Urzędzie Ziemskim (Bodenamt) w Brodnicy od 1/42. Od VIII/42 do 
XI/42 pracowałem jako kreślarz katastralny. W tym okresie (II-XII/42) nawiązałem zwykłe, 
koleżeńskie stosunki z byłymi kolegami gimnazjalnymi. Później kontakty przerodziły się w 
działalność konspiracyjną o czym w następnym rozdziale.

Istotne zmiany w moim życiu okupacyjnym spowodowało rozporządzenie władz niemieckich 
dotyczącej polityki ludnościowej o wprowadzeniu tzw. Volkslisty III-ej grupy (Eindeutschung).

Po podpisaniu przez moją Matkę tej Volkslisty (11/42) zostałem przez władze wojskowe 
(Wehrbezirkskommando) zarejestrowny jako materiał na żołnierza.

Na komisji poborowej zostałem zakwalifikowany do I-szej kat. zdolności do służby wojskowej 
w lotnictwie. Później (VI/42), po przebytych specjalistycznych badaniach i testach zostałem w 
Instytucie Lotnictwa Wojskowego w Królewcu zakwalifikowany do tzw. personelu latającego i 
czekałem na powołanie.

W tym okresie (III - IV kw.) przygotowywałem się do roli "Wallenroda" na terenie Brodnicy. 
Pracowałem w znaczącym wtedy Bodenamcie, sporo czytałem literatury wojskowej niemieckiej
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m. in. lotniczej, uczęszczałem na zajęcia "paramilitarne" tzw. Wehrmanschaften. Znacznie 
podniosła się wtedy moja znajomość języka i historii niemieckiej.

Równocześnie angażowałem się do akcji biernego oporu wobec Niemców przez:
- nasłuch angielskich radiostacji BBC w języku polskim i niemieckim,
- przesyłałem paczki żywnościowe (sfingowane) do rodziny wojskowej mojego Wujka płk. 

Konrada Szramke, mieszkającego wtedy w konspiracji w Warszawie,
- udostępniłem kol. T. Pudełce komórkę mieszkalną na strychu mojego domu (Załączam 

kserokopię zaświadczenia świadka - zał.l),
- od jesieni 42' od kol. Seweryna Plickiego otrzymywałem do czytania i rozpowszechniania 

gazetkę konspiracyjną "Szaniec Zachodni". W listopadzie 42 wręczono mi powołanie do 
wojska do bazy szkoleniowej lotnictwa wojskowego Crailsheim. Termin: 8. XII. 42. 
Wtedy to odbyłem podróż pożegnalną m. in. byłem w Drzycimiu, gdzie krewnym i 
znajomym pokazałem i udostępniłem treść tej gazetki ("Szaniec Zachodni").

A teraz zwięzła relacja z mojej służby w lotnictwie niemieckim aż do czasu mojego 
aresztowania w I/94r.

XII/42 -111/43 - Szkolenie rekruckie - Tilburg (Holandia)
IV/43 - VI/43 - Służba wartownicza na lotnisku bojowym Chievres (Belgia) oraz kurs 

szkoleniowy z ciężkiej broni strzeleckiej (Antwerpia).
VI/43 - XII/43 - Pobyt i szkolenie radiotelegrafisty pokładowego w Szkole Łączności 

Lotniczej Pocking
XII/43 - awansowany do stopnia kaprala (Gefreiter) i urlopowany (zał. 9),
1/44 - X/44 - aresztowany na rozkaz Gestapo w garnizonie. Sędzię śledczy (wojskowy) zarzucił 

mi takt kolportażu w Drzycimiu XI/42 nielegalnych i wrogich III Rzeszy pism i druków, (zał. 2)
Więziony byłem w więzieniu śledczym w Pfarrkirchen (Bawaria). Od września 44r. 

"wypchnięty" (ausgestossen) ze służby w armii i poddany jurysdykcji cywilnej, na rozkaz Gestapo 
przewieziony do więzienia kamośledczego w Gdansku(Danzig - Schuesstange). W grudniu 44r. 
wręczono mi akt oskarżenia o działalności przeciwko Państwu Niemieckiemu. Z paragrtow, pod 
które podciągnięto moją sprawę, groziła mi kara najwyższa t.j. kara śmierci przez zgilotynowanie.

Do rozprawy, planowanej w styczniu 1945, nie doszło wskutek rozpoczęcia wielkiej ofensywy 
zimowej Armii Czerwonej.

Gmach sądu, w którym miałem być skazany, został przy pomocy więźniów przekształcony na 
szpital połowy dla potrzeb wojska. W końcu miesiąca lutego 1945, w okresie intensywnego 
fortyfikowania Gdańska, przeprowadzona została piesza ewakuacja więźniów politycznych.

Uformowani w kolumny około 300 osób, poznakowani na płaszczach żółtymi trójkątami, 
rozpoczęliśmy tragiczny marsz etapami przez Gdynię, Wejherowo w kierunku na zachód. Dla 
wielu więźniów, osłabionych głodem, zimnem i chorobami, był to ostatni etap ich życia, 
zakończony strzałem w głowę.

Przyszedł taki dzień tej ewakuacji, że kolumna została zawrócona i skierowana do portu w 
Gdyni do ewakuacji morskiej. W nocy 11/12 marca stłoczeni do granic możliwości wraz z inną 
kolumną "Stuthowiaków" przeżyliśmy w więzieniu w Wejherowie prawdziwe godziny grozy, t.j. 
silny ostrał artylerii rosyjskiej a równocześnie strzały automatów tzw. Raumungskommando SS. 
które pozbawiły życia kilkunastu więźniów.

12-go marca o świcie kilkunastu nas śmiałków witało przejeżdżające czołgi z czerwoną 
gwiazdą, ale też piechotę z orzełkami polskimi (LWP). Byli to żołnierze Brygady Pancernej im. 
Westerplatte.

Kolejny etap mojego życia po wyzwoleniu był następujący:
Najbliższe dwa tygodnie, do końca marca 45, przeżyłem wraz z kilkoma współwięźniami, na 

kwaterze u pewnej rodziny kaszubskiej. Równocześnie zaopatrywaliśmy się w prowiant i w 
rowery aby po okresie kwarantanny podjąć wędrówkę do swoich rodzinnych domów. Ja byłem 
organizatorem tej ekspedycji.
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Dnia 3.IV.45 dotarliśmy rowerami do Kartuz, gdzie zatrzymał nas patrol wojskowy, okazało 
się, źe z "Kontrrozwiedki". Moich towarzyszy wypuszczono następnego dnia, zatrzymując tylko 
mnie. Po nieudanej próbie ucieczki, moja sprawa bardzo się skomplikowała.

Po kilkudniowych przesłuchaniach i sprawdzaniu moich zeznań, uwzględniając moją dobrą 
znajomość języka niemieckiego oraz kwalifikacje telegrafisty wojskowego, zaproponowano mi 
współpracę w charakterze tłumacza przy tej komórce kontrwywiadu.

Jednostka zmotoryzowana, w której obecnie służyłem, została przeżucona w strefę frontu nad 
Odrą. Lecz wkrótce po przełamaniu frontu przemieściła się w głąb Niemiec koło miasteczka 
Pritzwałk (Meklemburgia). W tym okresie brano do niewoli duto jeńców wojennych. A ja poza 
tzw. patrolami rowerowymi, brałem udział w przesłuchiwaniu głównie oficerów armii i policji 
niemieckiej (jako tłumacz, zał. 6).

W drugim etapie (5.VI - 15.VII.45) jednostka ta została przeznaczona na tzw. leże 
wypoczynkowe koło miasteczka Lindów.

Którejś niedzieli czerwcowej umożliwiono żołnierzom rosyjskim wyjazd i zwiedzanie 
zrujnowanego Berlina i Potsdamu. Z tego wyjazdu mam pamiątkowe zdjęcie z grupą oficerów 
radzieckich pod murami zrujnowanego Reichstagu (zał. 10).

Wraz z wycofaniem jednostki radzieckiej do ZSRR, zostałem repatriowany do Polski i 
przywieziony wprost do rodzinnej Brodnicy (15.VII.45).

VI. Dane o uczestnictwie w konspiracji członków rodziny,
1) Wujek (brat Matto)..Ł^..ckep.iik-JaiLSjgamka, ur. 1898 w Drzycimiu, zamieszkały w latach 

1936 w Rybniku (Górny Śląsk), za przynależność do Polskiego Związku Zachodniego 
został aresztowny przez gestapo już 6.IX.39. Po okrutnym śledztwie we Wrocławiu od 
X/39 skierowany do KL Mauthausen w 111/40, gdzie był najgorzej małtretowny. Od 
VIII/40 przekazany do KL Dachau, gdzie zmarł 16.XII. 1940 (załv3 ). 

y 1 2) Wujek (brat Matki) płk W.P. Konrad Szramka - Gliszczyński, ur.1896 w Drzycimiu. Do 
VIII/39 dowódca batalionu w Działdowie. Bierze udział jako oficer operacyjny w obronie 
twierdzy Modlin. Zwolniony przez Niemców z niewoli zamieszkuje wraz z rodziną w 
Warszawie (XI/39 - V/42). Angażuje się w wojskową działalność konspiracyjną w 
okupowanej stolicy. Na Pradze jest ęłowódcą i wychowawcą dużego zgrupowania 
młodzieży wojskowej. Pseudonim "Zawisza". Otrzymuje rozkaz od ówczesnego dowódcy 
AK gen. Grota Roweckiego wiosną 1942 r, aby na terenie okupowanego Pomorza 
organizować i tworzyć struktury organizacyjne armii podziemnej. Los mu nie sprzyjał! 
Aresztowany V/42 przy przekroczeniu granicy GG (denuncjacja z kręgów rodziny). 
Trzymany przez Gestapo w śledztwie w Lodzi potem w Berlinie. Osadzony od 1/43 w KL 
Sachsenhausen zmarł w 111/4  ̂(zał. 4 i 5).

3) Ciocia (siostra Matki) Jadwiga Partykowa. ur. 1904 w Drzycimiu, żona dyrektora Fabryki 
Maszyn Rolniczych w Grudziądzu (1927-39). W trakcie ewakuacji z Pomorza roztacza 
opiekę nad osieroconą Ireną, córką brata Jana Szramke. Osiedla się w Rykach woj. Lublin 
(GG). Rozwija działalność gospodarczą w tamtejszym środowisku (handel maszynami 
rolniczymi), angażuje się w ruchu konspiracyjnym miejscowych struktur województwa 
lubelskiego. Została zaprzysiężona (zachowała się fotografia). Używała pseudonimu 
"Sikorka" AK. Po pwrocie do Grudziądza w 1945 r. zaadoptowała osieroconą bratanicę 
Irenę. Opuszczona przez męża, pracowała ofiarnie w Służbie Zdrowia w charakterze 
kwalifikowanej pielęgniarki. Żyła 1904 - 1974 (zał. 11).

P.S. Dla tych trzech nazwisk została w 1993 r. z mojej inicjatywy ufundowana płyta nagrobna 
z napisem "Bez grobów". Płyta z granitu szwedzkiego jest położona na nagrobku śp. 
Dziadków A.M. Szramke w Drzycimiu k/Świecia (zał. fotografia).

VII. Okręg pookupacyjuy,
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Po powrocie z wojennej tułaczki (VII/45) do zrujnowanej wojną Brodnicy, odnalazłem 
Rodziców w zastępczym mieszkaniu. Od września '45 podjąłem naukę w Państwowym 
Gimnazjum i Liceum w Brodnicy, ukończoną w czerwcu '46 świadectwem maturalnym.

Po wyjeździe do Warszawy i zdaniu odpowiednich egzaminów zostałem przyjęty do pracy w 
PLL "Lot" w charakterze radiotelegrafisty naziemnego. Z nominacją kierownika radiostacji 
pracowałem na placówce PLL "Lot" w Białymstoku (od IX/46 do VIII/47). W ten sposób 
oddałem swoje kwalifikacje zdobyte u Niemców w służbie polskiego lotnictwa cywilnego.

Od października 47 rozpocząłem 3 letnie studia ekonomiczne I stopnia w Szkole Głównej 
Handlowej w Warszawie. Następnie pracując już zawodowo, kontynuowałem 2 letnie Studium 
Planowania Przestrzennego na wydz. Architektury Politechniki Warszawskiej. Od IX/53 
przenoszę się na Górny Śląsk, gdzie zakładam rodzinę. Pracuję w nowym zawodzie jako 
specjalista w ówczesnej dyrekcji Generalnego Inwestora miasta Tychy.

W ciągu przeszło 25 lat stażu pracy, pracowałem w różnych przedsiębiorstwach inwestorskich, 
wykonawczych względnie projektowych ale ukierunkowanych na budownictwo mieszkaniowe. 
Korzystając z uprawnień kombatanckich, przeszedłem w wieku 60 lat na emeryturę.

Od lat młodzieńczych cechowała mnie działalność społeczna na niwie sportowej i turystycznej. 
Żyjąc na Śląsku w cieniu Beskidu Śląskiego zaangażowałem się w turystyce kwalifikowanej, w 
wędrówkach górskich i w narciarstwie.

Zdobyłem uprawnienia instruktorskie narciarstwa zjazdowego, zostałem przodownikiem 
turystyki narciarskiej. Byłem sędzią PZN

Zaliczyłem kursy dla kierowników wycieczek zagranicznych z językiem niemieckim i 
rosyjskim. Pilotowałem m.in. niemieckie grupy turystyczne przyjazdowe. Przez ponad 20 lat 
funkcjonowałem jako przewodnik turystyczny po GOP i województwie katowickim dla grup 
krajowych i zagranicznych.

Po przejściu na emeryturę parałem się dodatkowo przez 7 lat lektoratem języka niemieckiego 
ma licznnych wówczas kursach językowych.

Od początku należałem do Związku byłych Więźniów Politycznych później do ZBOWID a 
obecnie do Związku Kombatantów RP i byłych więźniów politycznych.

VIII. Dokumentaęja-ząłączmki,

1. Zaświadczenie świad^ka Tadeusza Pudełko z VI/76.
2. Protokół z KL-Stutthof - Seweryn Palicki z DC/44 (w języku niemieckim).
3. Zaświadczenie I. S. Arołsen dotyczące Jana Schramke z VII/7 8 (j. niemiecki).
4. Zaświadczenie I.S. Arołsen dotyczące Konrada Gliszczyński - Szramka z VII/78(u ̂
5. Karta kwalifikacyjna MSW kapitana Konrada Szramke z 1928 r.
6. Zaświadczenie o służbie w Jednostce Wojskowej Armii Czerwonej (tłum. z ros.) z VII/45.
7. Zaświadczenie o uprawnieniach kombatantów Nr 149849/93.
8. Dyplom Odznaki Honorowej D-cy Frontu Pomorskiego gen. J. Hallera dla Jana Grajewskiego

(Ojca), wydany w 1938 r.
9. Fotografie z okresu mojej służby w lotnictwie niemieckim z 1943 r.

10. Fotografie z okresu mojej służby w jednostce Armii Czerwonej.
11. Fotografie Jadwigi Partykowej z okresu Jej działalności konspiracyjnej 1943/44

Tychy, 1995-01-12
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Z a św ia d c z a m  , ż e  o b .  T e d e u s z  G r  a  j  e w s k i  
u r .  . 7 . 1 9 2 2  r .  w S ł u p i e  pow .  D z i a ł d o w o ,  b v ł  w d n i a c n  o d  15 l i s t o p a d *  
194L r .  do d n i a  2 s t y c z n i a  1945 r *  czvnnvm c z ł o n k i e m  Z w i ą z k u  

J a s z c z u r c z e g o  /  g r u p v  s c a l o n e j  z p ó z n i e j s z ą  / r m i ą  K r a j o ­
w ą /  o r a z  p o d  p s e u d o n im e m  p r o w a d z i ł  p u n k t  k o l p o r t a ż o w y  
na I r o d n i c ę -  w i e ś  •

O p i n i a
O b y w a t e l  T a d e u s z  G r a j  e w s k i  w y r ó ż n i ł  s i ę  
w s ł u ż b i e  k o n s p i r a c y j n e j  z u p e łn v m  o d d a n ie m  w s z y s t k i c h  sv 
s w o i c h  m o ż l i w o ś c i ,  o czvm n a j l e p i e j  ś w i a d c z v  f a k t ,  ź e  

mimo z a m i e s z k a n i a  w | v m  samym domu żan d a ru ia  n i e m i e c k i e *  
g o ,  o d d a ł  mi na s t r y c h u  p o k o i k  k t ó r v  b v ł  je d v n v m  m i e j ­

scem ,w B r o d n i c y  s t a ł e g o  z a m i e s z k a n i a  i  n o c o w a n i a  c z ł o ­
nków Z w ią z k u  J a s z c z u r c z e g o . ' • 
N a l e ż v  z a z n a c z y ć ,  ż e  Ob . T a d e u s z  m i a ł  b a r d z o  d u ż ą  r o d z i*  
nę i  z d a w a ł  s o b i e  sp raw ę  z n i e b e z p i e c z e ń s t w a  na j a k i e  
n a r a ż a ł  s i ę  . O k r e s  r o k u  1 9 4 1 / 4 2  t o  j e d e n  z n a j t r u d n i e j ­
s z y c h  o k r e s ó w  k o n s p i r a c j i  na t e r e n i e  f o m o r z a *

/ - /  T a d e u sź "  Z l o t - P u d e ł k o

P o d p o r u c z n i k  p. . K . N r . l e g .  Z .U .W .Z * H .D .229 
b . K i e r o w n i k  Ł ą c z n o ś c i  K o n s p i r a c y j n e j

Z w iązk u  J a s z c z u r c z e g o  na P o m o r z a .

P o św ia d c z a m  a u t e n t y c z n o ś ć  p o d p i s u  o b . P u d e  ł k o  T a d e u s
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mgr MAKSYMILIAN DYRDA
TŁUMACZ PRZYSIĘGŁY JĘZYKA ROSYJSKIEGO 

al. Rewolucji Październikowej 128 m. 9 
43-100 TYCHY 
Telefon: 272-429

Tychy, dni. . .2 4 . V I . I 9 7 6  r .

UWIERZYTELNIONE TŁUMACZENIE Z JEŻYKA. ROSYJSKIEGO

------------------------------- Z a ś w i a d c z e n i e  -----------------------------
N i n i e j s z e  z a ś w i a d c z e n i e  w y s taw io n o  P o la k o w i  Ed­
mundowi T a deuszow i  G ra jew sk ie m u  n a  dowód, że on 
b y ł  w j e d n o s t c e  w o jskow ej  A rm i i  C z e rw o n e j  w c h a ­
r a k t e r z e  t ł u m a c z a  od d r u g i e g o  k w i e t n i a  do p i ę t n a ­
s t e g o  l i p c a  1945 r o k u .  Swoje o b o w ią z k i  s łu żb o w e
wykonywał s u m ie n n ie  i  s t a r a n n i e .  ---------------------------
N i n i e j s z e  pośw iadczam  -  k a p i t a n  j e d n o s t k i  w o j s k o ­
w ej  A rm ii  C z e rw o n e j ,  p o c z t a  po łow a  n r  01889 -
A . J e h o c z y n .  ------------------------------------------------------------------
P i e c z ę ć  o k r ą g ł a  z godłem państwowym i  n a p i s e m  w 
o to k u :  " J e d n o s t k a  wojskowa,  p o c z t a  po łowa 0 1 8 8 9 " .

R e p e r t o r i u m  n r  5 6 /7 6 .  Pośw iadczam  zgodność  n i n i e j ­
s z e g o  t ł u m a c z e n i a  z okazanym mi p ierwopisem_ w j ę ­
zyku r o s y j s k i m .  P obrano  o p ł a t ę  w wys. . £ ^ . 0 ?  z ł  
/D z .U .  1975, n r  43 ,  p o z .  2 2 1 / .  - p

ZWIĄZEK BOJOWNIKÓW PREZYDIUM
0  WOLNOŚĆ I DEMOKRACJĘ RADY KRAJOWEJ POLAKÓW 

BYŁYCH ŻOŁNIERZY 
ARMII RADZIECKIEJ

n a d a j e

L E G I T Y M A C J A Ob GRAJEWSKI Edmund

Nr 146 7 /8 3
s .  J a n a

MEDAL 
POLACY W SZEREGACH 

ARMII CZERWONEJ 
1941—1945

W A R S Z A W A

m.p. .< . ^  * *' PREZES
. ^  A
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u.
P u d e ł k o  T a d e u s z

W arszaw a-, u l . S z u b i ń s k a  6 nu 4? 
/ n a z w i s k o ,*  i m i ę , a d r e s  w y d a j ą c e g o  

z a ś v ? i a d c z e n i e /

W arszaw a, $ 5 .V I I .  1976 r .  ^

O ś w i a d c z e n i e  ś w i a d k a

J a ,  n i ż e j  p o d p i s a n y ,  świadomy o d p o w i e d z i a l n o ś c i ,  w y n i k a j ą c e j

z p r z e p i s b w  p ra w a  k a r n e g o  z a  p r a w d z i w o ś ć  p o d a n y c h  n i ż e j  p r z e z e  m n ie  
f a k t ó w ,  l e g i t y m u j ą c y  s i ę  dowodem o s o b i s t y m :  s e r i a  i  num er  SJ  5 905006 
wydanym d n i a  4 l i p c a  1966 r .  p r z e z  KDMO W arszaw a  Ż o l i b o r z  o ś w ia d c z a m ,

ż e  O b . G r a j e w s k i  E d m u n d , T a d e u s z , s y n  J a n a ,  u r o d z o n y  d n i a  5 l i p c a  1922 r .  
w S ł u p i e ,  j e s t  mi z n a n y  o s o b i ś c i e .  W l a t a c h  1 9 3 5 - 1 9 3 9  u c z ę s z c z a l i ś m y  
w s p b l n i e  do P ańs tw ow ego  Gimnazjum w B r o d n i c y  n / D r w ę c ą .  W l a t a c h  o k u ­
p a c j i  z a m i e s z k i w a ł  n a d a l  w B r o d n i c y  p r z y  r o d z i c a c h  t o  j e s t  n a  t e r e n a c h  
w ł ą c z o n y c h  p r z e z  o k u p a n t a  do R z e s z y  N i e m i e c k i e j  p r o w i n c j i  t . z w .  D a n -  
z i g - W e s t p r e u s s e n .

D z i a ł a l n o ś ć  k o n s p i r a c y j n a  O b . E . G r a j e w s k i e g o  p o l e g a ł a  n a  u d o s t ę p ­
n i a n i u  s k r y t e k  i  schowkow, u m o ż l i w i a j ą c y c h  p rzechov9yw an ie  m i ę d z y  i n -

tt
nymi g a z e t e k  k o n s p i r a c y j n y c h  p . t .  „ S z a n i e c  Z a c h o d n i  d o s t a r c z a n e j  
p r z e z  ł ą c z n i k b w  z ó w c z e s n e j  G e n e r a l n e j  G u b e r n i i .  G a z e t k i  t e  b y ł y  m i ę ­
d z y  i n n y m i  p r z e z  O b . G r a j e w s k i e g o  k o l p o r t o w a n e  i  r o z p o w s z e c h n i a n e  
w ś r o d o w i s k u  p o l s k i m .  Wiadomym mi j e s t  r ó w n i e ż ,  ż e  O b . E . G r a j e w s k i  m i a ł  
d o s t ę p  do r a d i o o d b i o r n i k a  i  ż e  d z i e l i ł  s i ę  t r e ś c i ą  p o d s ł u c h a n y c h  a u ­
d y c j i  a n t y h i t l e r o w s k i c h  w n a j b l i ż s z y m  s o b i e  o t o c z e n i u .  Ob.Ed^uind G r a ­
j e w s k i  m i ę d z y  in n y m i  u d o s t ę p n i ł  s t r y c h  swego m i e s z k a n i a  n a  m agazyn  
s p r z ę t u  k o n s p i r a c y j n e g o .  Na s t r y c h u  tym p r z e c h o w y w a l i  s i ę  k o n s p i r a ­
t o r z y  r u c h u  o p o r u  m i ę d z y  i n n y m i  p r z e z  k i l k a  m i e s i ę c y  u k r y w a ł  s i ę  p o ­
s z u k i w a n y  p r z e z  niemcow T a d e u s z  P u d e ł k o .  W s t y c z n i u  1944 r .  n a s t ą p i ł o  
a r e s z t o w a n i e  O b . G r a j e w s k i e g o  i  o s a d z e n i e  go w w i ę z i e n i u  g d a ń s k i m , p o d  
z a r z u t e m  d z i a ł a l n o ś c i  n a  s z k o d ę  p a ń s t w a  n i e m i e c k i e g o , z a  co g r o z i ł a  mu 
k a r a  ś m i e r c i .

O ś w i a d c z e n i e  p o w y ż sze  s k ła d a m  w z w i ą z k u  z wymaganiem Z a r z ą d u  O k r ę ­
gowego ZBOWiD w K a t o w i c a c h  o d n o ś n i e  w e r y f i k a c j i  a k t  c z ł o n k o w s k i c h  Ob. 

E d w a rd a  G r a j e w s k i e g o .
w y ż s z y c h  d a n y c h  s t w i e r -  

___ęcznym p o d p i s e m .

•  u  > JI. — V . ... jm. 4 A  . . ._A 4 >S (-1 4- /N A  Tli ■!

AHSTWOWE BIURO flOTARJALKE
38-400 uj K R O Ś N I E  

ul. Sienkiewicza 12
R e p e r t o r i u m  A numer

s t o p i e ń  w o j s k o w y , f u n k c j a , s t a n o w i s k o

510
P o św ia d c z a m ,  że T a d e u s z  P u d e ł k o  ^śya  Ludwika i  M a r i i ,  z a m i e s z k a ł y  

w W a r s z a w ie  p r z y  u l . S z u b i ń s k i e j  n r  6 m .4 7 ,  n i n i e j s z e  o ś w i a d c z e n i e
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wobec m n ie  w ł a s n o r ę c z n i e  p o d p i s a ł , p o  u s t a l e n i u  j e g o  t o ż s a m o ś c i  
na p o d s t a w i e  dowodu o s o b i s t e g o  S J  £ 9 0 5 0 0 6 .  - - - - - - - - - -

P o b r a n o :  o p ł a t y  s k a r b o w e j  10 zł / §  14 r o z p .  w s p r a w i e  o p ł . s k a r b . /  
i  o p ł a t y  n o t a r i a l n e j  30 zł / §  21 r o 2 p .  o o p ł . n o t . /  - - - - - -  -  -

W K r o ś n i e , d n i a  d w u d z i e s t e g o  t r z e c i e g o  l i p c a  t y s i ą c  d z i e w i ę ć s e t  
s i e d e m d z i e s i ą t e g o  s z ó s t e g o  r o k u .
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.  Ó e l f O iZ

W młodości i siwiźnie 
służ Bogu i Ojczyźnie

Dla Ciebie Polsko 
i dla Twojej chwały

otrzymuje 
w 20-tą rocznicę wiekopomnego aktu

DYPLOM
ODZNAKI HONOROWEJ 

FRONTU POMORSKIEGO
ku wiecznej pamięci objęcia przez Wojska Polskie 

pod Wodzą Generała Broni Józefa Hallera
Ziem Pomorskich i zaślubienia Polskiego Morza 

powracających w posiadanie Rzeczypospolitej Polskiej

Toruń - Puck - Wielka Wieś 
10. H. 1920

Kapituła Odznaki Honorowe;
Frontu Pomorskiego

Dowódca Frontu Pomorskiego

b r ^ o n o  &  r. Józef Haller, Generał Broni
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In  u n s e r e n  U n t e r l a g e n  s i n d  no ch  f o l g e n d e  Angaben e n t h a l t e n i  

Der Name
GLISZCZYŃSKI, K o n rad ,  g e b o r e n  am 2 2 . 1 1 . 1 8 9 6 ,  e r s c h e i n t  im 
K ra n k e n b u c h  d e s  P o l i z e i g e f a n g n i s s e s  B e r l i n  m i t  fo lg e n d e m  V ermerk :  
7 .  J a n u a r  1943 Z a h n k a r i e s .

A r o ł s e n ,  den 20 .  J u n i  1978

Dr. P. ZUGER
D i r e c t e u r Chef d is A r c h i v e s
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